
KER JER WARSZAWSKI.
Dnia 1 (13) Czerwca. —  Rok 1854. 151. Jutro, Śgo Bazylego Biskupa.

Onegdaj w Kościele XX. Pijarów, Amatorowie pod 
dyrekcją Wacława Prochazka, wykonali różne dzieła 
religijne utworu J. Elsnera i J. Krogulskiego, a nadto: 
Hyiav ̂ Meyerbeer a, trój-śpiew, ze słowami w texcie pol­
skim, W. D. J. Jasińskiego, oraz duet na soprau icoutr- 
aJt, utworu P. Geraldy, a przypisany przez uiego jednej 
zAmatorek śpiewu, W. A. Zielińskiej.

Onegdaj w Kościele XX. Bernardynów, Amatorowie 
muzyki, w czasie Summy, wykonali Mszę ś. p. N T 
Ntdeckiego, b. D. O. T. W.; na Offertorium: W IMlE 
O jc a , tercet z cbórem J. Krogulskiego', na B e n e d ic t u s  
Modlitwę w utrapieniu do N. MARJI P. (solo tenore), 
kompozycji J. K. Chwaliboga.

Rozkazem C e s a h s k im , Młodszy Pomocnik Kodyfika­
cyjnej Kommissji Królestwa Polskiego, Assessor Kolie- 
gjalny Hube, podniesiony został za odznaczającą się 
służbę do rangi Radcy Dworu. Pomocnik Starszego 
Urzędnika Sekretarjatu Stanu Królestwa Polskiego, 
Radca Dworu Kobielacki, za wysługę lat, podniesiony 
do rangi Radcy Kollegjalnego, ze starszeństwem.

Rada Administracyjna Królestwa, postanow iła: Oso­
by niekorzy stające zamnśfstji, za granicę zbiegłe wro- 
ku 1831, których nieobecność w kraju świeżo odkry­
tą została, a mianowicie: 1) Józef Adamowski Podofi­
cer 2go pułku piechoty; 2jSeweryn Cybulski Student Uni­
wersytetu Warszawskiego; 3j Nikodem Dąbrowski, Pod­
porucznik artyllerji; 4) Justyn Kowalewski, żołnierz 
4go pułku linjowego; 5) Alexao: Kozłowski, podoficer 
4go pułku piechoty; 6) Józ: Łainiewski, b. Uczeń Szkół 
Wojewódzkich Płockich; 7) Frań: Malewski, dymissjo- 
nowany podoficer b. wojsk polskich; 8) Jan Mejzner 
Porucznik pułku Igo strzelców pieszych; 9) łon: Pod­
górski, pisarz batalionowy pułku Igo piechoty; 10) 
leoaor Przezdzieoki; I J j  Mikołaj Rutkowski, służył 
w mzszym stopuiu wbataljonie Saperów; 12) Leopold- 
Leon Sawaszkiewicz, dwóch Imion, b. Urzędnik Ban­
ku Polskiego; 13) Maciej Stacherski, Podporucznik 
pułku 9go rokoszan; 14) Felix Słronczyński, b. Uczeń 
Uniwersytetu Warszawskiego; 15) Piotr Szymański,
S I T  ® DIZS/ y m stoPnia w 8mym pułku piechoty; 
16) Jan Tuszkowski, b. Urzędnik Banku Polskiego; 17 
Benedykt Tymiński, bombardjer artyllerji pieszej: 18 
Jan Wichrowski, b. Porucznik w pułku 2gim piechoty; 
on i  . Podporucznik pułku 4go Ułanów;

o) Wojciech Z  debel, służył w stopniu niższym w4m  
pułku piechoty; 21) Lud: Zieleniewski, b. wojskowy 
ulegają karze konfiskaty majątku, bąćjuż zasekwestro- 
wanego, bąć następnie jeszcze wykryć się mogącego, 
a to wedle prawideł postanowieniem z dnia */m Kwie- 
iDia 1835 r. wskazanych.

W rozwiązaniu zapytań wnos.zonych, jakie kary na-
wymierzać za uszkodzenie rowów ochronnych i 

osuszających, w lasach zrządzone, przez inwentarze 
lesie pasane; Komisja Rządowa Przychodów i Skar- 

u, mając na uwadze potrzebę zachowania rowów cią­

gle w stanie dobrym i odpowiednim celowi, do którego 
były wykopane, decyzją z d. 9 (21) Kwiet: r. b., posta­
nowiła : W razie uszkodzenia rowów, bądź granicznych 
z brzegów lasu wykopanych, bądź ściekowych wśród 
lasu położonych, przez przegon lub samowolne chodzę- 
nie po nich inwentarzy, włościanie całej wsi* kolonji 
i w ogóle mieszkańcy jakiejkolwiek osady, do której in ­
wentarze należą, obowiązani będą solidarnie, uszkodzo­
ne rowy naprawiać i do pierwotnego ich stanu dopro­
wadzić. W razie niedopełnienia tego zaraz Da pierwsze 
wezwanie Urzędu Leśnego, mieszkańcy zmuszeni,być ma­
ją  do naprawy exekucją administracyjną.

Wiadomości z  ska l Alandzkich.
Dnia ^26 Kwietnia (8 Maja) dwa parostatki śrubowe 

Angielskie zbliżyły się, mierząc głębokość za pośredni­
ctwem ołowianki, do Joc-stacyi Sagg-e (na północnej 
części Alandu) i tam stanęły na kotwicy. Na drugi dzień, 
to jest 27 Kwietnia (9 Maja)) o godzioie drugiej rano, 
dwanaście statków Angielskich stanęło na kotwicy u 
stacji Don-e; przyczem uzbrojone szalupy, wysłane zo- 
krętów nieprzyjacielskich, schwytały jeden statek wło­
ściański, zznajdującymisię na nim włościaninem i ieao 
zoną, oraz jednę łódkę.

Wiadomości z  Sweaborga.
Dnia 10 Maja oddział składający się z parostatków:

» Lwi ca, » Hrabia Wronczenko,” »Jastrząb” i »Letu-
czyj, oraz statek transportowy »Wołga” przybyły do 
przystani Sweaborgskiej z Roczensalm.

Wiadomości z Sewastopola. 
Jenerał-Adjutant Xiążę Menszy ko w donosi, pod dniem 

o Maja r._b., co następuje: uDnia wczorajszego dwa 
parostatki nieprzyjacielskie podchodziły do Sewastopo­
la, lecz wnet zawróciły się i skryły się w mgle. Po­
przednio słychać było działowe sygnały flot sprzymie­
rzonych, ale z powodu zaciemnionego horyzontu, nie­
można było dojrzeć statków. Dziś rano przybył z Mi- 
kołajewa parostatek »Elborus” pod dowództwem Ka­
pitana-Lejtnanta Popowa. Jemu specjalnie poruczoue 
było przyprowadzenie tego statku, a dla wypełnienia 
tego, zręcznie skorzystał on z pogody mglistej. (Ga: R.).

Wczoraj w Kościółku Warsz: Tow: Dobroczynności 
odprawione zostało żałobne Nabożeństwo, za duszę ś d ’ 
Jana-Aloizego Hr: Potockiego. ’

Jutro, jako w rocznicę śmierci Alexandra Lepige od­
będzie się żałobne Nabożeństwo ogodz: 11 rano, w Ko­
ściele Powązkowskim; na które pozostała Żona. zapra­
sza Krewnych i Przyjaciół.

Jutro, jako w piątą rocznicę, odbędzie się o godz: 10 
z rana, w Kościele XX. Augustjanóio, żałobne Nabo­
żeństwo za duszę ś. p. Jana Bromirskiego, Urzędniku 
Komissji Skarbu; na które, pozostała Żona wraz z Gór­
ką, Krewnych i Przyjaciół zaprasza.

Ktokolwiek nie zwiedzał smętarzy Warszawskich 
od lat kilku, lub kilkunastu, ten zapewne przyzna ra-
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zem z nami, że porządek, ozdoba, a nawet wykwintnosc, 
je s t  w nich posunięta do wysokiego bardzo stopnia 
Miedzy innemi, smętarz E w a n g e lic k o -A u g sb u rg i,  tej 
wiosny szczególniej, odznacza się wielką Starannością 
w utrzymaniu, schludnością i ozdobą, co wszystko n.e 
małej pieczy, zachodu i pracy, jest dowodem.

W  tej chwili,  sala w gmachu W arsz: Tow: Dobroci:, 
szczeeóloY przedstawia nam obraz. Jest to niby wys 
wa osobliwości, niby wybór wszelkiego rodzaju wyro­
bów, tak pod względem gustu jako i 
stko to jest tylko przygotowaniem do' f ™ to™e 3 A  
w Ogrodzie Saskim , która jak słychać, niezawodnie 
w końcu tego tygodnia przypadnie. Piękne te fanty tak 
są różnorodne, a do tego i eleganckie, ze rzuciwszy raz 
okiem na tę rozmaitość, już me można się od mej oder 
wać. Od najmniejszego niby na pozór drobiazgu, aie 
w gruncie posiadającego swą wartość, az do stołowy en 
zegarów, wszystko się tam znajduje. Tu prześliczne pu­
chary, tam wazoniki, albo chiński imbryk, tu a a m , 
rze i przyciski,  tam znowu figury i figurki, z k  ryc 
każda zaleca się jakimś odrębnym przymiotem, stano­
wią ow ą wystawę, jaką wkrótce w ogrodzie ujrzerny- 
Obok przedmiotów, których zbieraniem zajęły się s*a'  
nowne Opiekunki, Towarzystwo zakupiło jeszcze z w ła­
snych funduszów, w najpierwszych tutejszych magazy­
nach, znaczną ilość fantów, z których każdy bez wyją 
ku godzien jest wygrania. Aby ten cel chw a lebny ja ­
kim jest loterja  na biedne sieroty, pomyślnym uwień­
czyć skutkiem, zamawiamy sobie z góry, przedewszys 
kiem pogodę. Od niej bowiem zależy całe powodzenie, 
a tern samem i loś-sierotek. J a k o ś  rok-roczuie, czynią 
podobue zamówienia, nigdy jeszcze zawiedzeni mezo- 
staliśmy, i to nawet w latacb, kiedy zawsze te desze 
paraliżowały nam wszystkie rozrywki. 1 w ty m  więc 
roku  polecamy biedne sierotki opiece Niebios, które ni^ 
zachmurzą się pewno dnia tego, i doprowadzą Towarzy­
stwo do celu. Na dzień tej zabawy, wybraną zosta- 
ła  Sobota.

ne, i Turcję Europejską; cena tego atlasu rs. 2  k. 70. 
Osobno Berhausa  Mappa morza Bałtyckiego, kop. 50, 
Handskiego, Mappa morza Czarnego, kop. bO; tegoż, 
Mappa morza Bałtyckiego, kop. 60; Turcja Europejska  
i Azjatycka, kop. 50; Mappa Turcji w 4 c h  sek:, rs. 5; 
Mappa Turcji w2ch sek:, rs. 1; Mappa Grecji i 7 wysę 
dońskich, kop. 50. S zm id ta : Teatr  wojny, kop. 50, i 
inne

Nieraz już czynione były pytania, z kąd po wstały.nie­
które nazwy mórz, jak n p . :  Czarnego, Białego, z  
wonego, Żółtego, i t. d. Niektórzy utrzymywali, ze na­
zwy te pochodzą od koloru porostów znajdujących się 
w ich głębi. Tymczasem jeden z uczonych, a mianowi­
cie P. Paravej. zbijając ten wniosek, dowodzi: ze u ło ­
żony za czasów A lexandra  W. kalendarz, a przechowy­
wany w Chinach, oznacza północ kolorem 
wschód zielonym, południe czerwonym, zachód bia­
łym , środek zaś kolorem żółtym  lub pomarańczowym. 
Wziąwszy tedy Palmirę  za środek, a Syrję^ za kraj 
środkowy i żółty, od którego tokoloru  Syrja  bierze swe 
miano, natenczas będziemy mieli na północ E u xyn  
czyli morze Czarne; na południe odnogę\A rabską  czyli 
morze Czerwone; na wschód odnogę Perską, 
u ludów wschodnich morzem Zielonem; a na zacbó 
morze Śródziem ne, zwane na całym oryeucie morzem 
Białem .

Piękne i pełne gustu szla froczki, które właśnie w tej 
porze przy używaniu wód mineralnych, są poszukiwa­
ne, nadeszły w tych dniach gotowe z zagranicy do ma­
gazynu Pani T. Czernig, przy ulicy D ługiej. Są one 
-wraz z m antyIkam i tak różnorodne, ze każdemu od­
powiedzą gustowi. Jednocześnie z niemi nadszedł także 
do tego magazynu świeży towar płócienny, bo oględna 
Właścicielka nic takiego niespuszeza z uwagi, czem 
tylko dla zwiedzających jej magazyn, przysłużyć się 
może.

Ponieważ nietylko w W arszaw ie, ale i na prowin- 
cił ważną jest rzeczą mi eg dobrego krawca; przeto 
z przyjemnością donosimy, że do liczby takich, nie­
wątpliwie należy Hirsz Chanowioz, Majster kunsztu 
krawieckiego, w mieście Gubernjalnem Suw ałkach  za­
mieszkały. który, zalecając się znajomością swego kun­
sztu i chęcią postępu w tej sztuce, a przytem uczciwo­
ścią wszelkie obstalunki tak dla mieszkańców tegoż 
miasta jak i dla Obywateli miejskich w Gubernji, aku- 
ratnie, wedle świeżej mody i po cenie umiarkowanej, 
wykonywa. Gotów jest nawet na miarę raz daną lob 
przysłaną, wszelkie ubiory w czasie jak najkrótszym 
dostarczyć, zwłaszcza, że zamierzył znaczne rozszerze­
nie swego zakładu. Chanowićz mieszka w własnym 
domu Nro 756 przy ulicy W esołej.

. j  • - • iOlbrzym Rauwa, którego oglądają co dzień ciekawi 
yp budzie na placu za ogrodem Krasińskich, podług 
zdania krawców, potrzebuje 12 łokci sukna na 8urmh> 
nantalony i kamizelkę; (być może że się z tego cóś 
okroi). Wprawdzie człowiek ten ma bez och cali, o stop 
wysokości.

Do Xięgarni S. H. Merzbacha, przy ulicy Miodowej, 
nadeszły różne atlasy, globusy i mappy, tak części 
świata jak pojedynczych krajów, między m nem i h le ­
m inga  atlas wojny, zawierający: Morze Czarne, teatr 
wojny w Turcji A zjatyckiej, Grecję, morze Bałtyckie, 
Cesarstwo Rossyjskie, kraje Zakaukazkie  prowmeje 
C e sa r sk o-Rossyjskie  nad m o rz e m  Baltyckiem  połozo-

leszcze w r. z. wspomniano zaszczytnie o przygoto­
wanych do druku Bajkach, Powiastkach  i Obrazkach, 
Lud: Modzelewskiego. B ajki te z koncern MPca r - ■
opuszcząprassę. N i e w i e l k i  to jest zbiorek; ale za to każda
powiastka, każdy obrazek, potoczysto, pięknie, mekie 
dy nawet naiwnie skreślony. Zamieszczamy tu jeden 
z obrazków, losem do niniejszego pisma w ybrany . 

Cnota.
.Mój Tatko! co jest cnota? ja  ją  poznać chciałem,
Słyszę jak  mówią: ze piękna, ze nula,
Że wielu ludzi sławnymi zrobiła,
A ja  jej przecież dotąd me widziałem. —
_ „ 0  cnota! luby synku, jest rzeczą zbyt drogą 
Zmysły jej jednak widzieć, dotykać me mogą.
Ona^ z duszy zrodzona, duszy j e s t  przymiotem;
Lecz sam to później poznasz, przekonasz się o tem . 
Bąć tylko całe życie dobry i poczciwy,
Bogobojny, rzeteln'y, ludzki, sprawiedliwy, 
Wdzięczny za dobrodziejstwa, niechciwy na zys i, 
Znos' cierpliwie niedolę ilosow  pocn3kl>
Miei dla nędzy otwarte domu twego wrota,
A sam poznasz, j ak ^  ^  ^
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Już wspomnieliśmy że przy kopaniu rowów na u- 
mieszczenie ru r wodociągowych, odkryto fundamenta 
dawnych bram Nowomicjsktch. Podobnie natrafiono 
w Rvnku Starom iejskim , na fundamenta dawnego Ra­
tusza miasta S tarej W arszawy. Teraz zas przy dalszem 
kopaniu rowów, odkryto fundamenta muru, który opa- 
S  dawniej Kościół XX. Paulinów; zaś przy funda­
mentach trzeciej bramy Nowowiejskiej, ° d8r^ a“? 
ści kilkunastu umarłych, tam jako na smętarzu kiedyś

tek. według dawnego Kalendarza, wstrzymane zostało 
dalsze ciągnienie 5ej klassy loterji klassycznej, do któ­
rego przystąpiono już od dziś z rana. Tabeile więc
dnych z dnia wczorajszego nie dołączamy.

Tydzień temu jak jedna z wychodzących Osób z le a  
tru Rozmaitości, z krzeseł, zamieniła przez pomyłkę 
parasol szafirowy  z rękojeścią bukszpanową z wyobra­
żeniem pieska, na inny zupełoie; a ze strata jaka z tego 
powodu wyniknie, dotknie głównie pełniącego w tym 
dniu służbę przy krzesłach,Oficjalistę teatralnego; prze­
to tenże odwołując się do szlachetności pomiemonej 
Osoby, uprasza ją  jak najmocniej o zwrot rzeczonego 
parasola, do Drukarni Kurjera.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali, 
d o  Dramie: Pani Kasztelanowa, Pani Komorowska, 
Panna Ciemska, PP. Komorowski i Rychter; pohrni,: 
Chłopiec okrętowy. Panna Ciemska  i P . Królikowski 
po 3-kroć, oraz P . K arasiński 2-kroć.

A n g l i a . — Król Portugalski, DonPedro Vty {ur: 16 
Września 1837 r.), wraz z bratem swoim Don L u i s t t -  
lippe (ur: 3 Paźdz: 1838), Xięciem Oporto i Ronetablem 
Królestwa, wysiadłszy na ląd w Southampton, udał się 
natychmiast do Londynu, gdzie w banhofie przyjmowa­
nym był przez Xięcia Alberta. Xiążęta ci czas jakiś za­
bawią na dworze Angielskim , następnie udadzą się do 
B ruxelli, P aryża  i do innych dworów; w każdym je­
dnak razie przed zimą chcą wrócić do kraju. — 
P. Hume w Izbie niższej zapowiedział przedstawienie 
projektu prawa, by muzea i galerje rządowe były o- 
twarte dla publiczności w Niedzielę po Nabożeństwie.—
Z Am eryki otrzymano wiadomości, że Santanna  wró­
cił do Mexyku; według innych, został zmuszony do po­
wrotu po porażce jego armji przez A lm reza , który jej 
zabrał 30 0  jeńców. (Neue Pr: Ztg).

Na posiedzeniu Izby wyzszej z 27 z. m., Lord Claren­
don odpowiadając na in terpellate, oświadczył, ze trak­
tat austro-pruski trzymanym był w tajemnicy przed 
innemi mocarstwami, ale że został komunikowany kon­
ferencjom W iedeńskim. Przyrzekł też Minister złozyć 
Izbie papiery Grecji dotyczące.— W Izbie Gmin, Sir 
J. Graham oświadczył, że porty R ossyjskte  mórz Bał­
tyckiego  i Czarnego, ściśle blokowane będą; na teraz 
jednak rząd nie ma zamiaru rozciągać blokady nad por­
tami morza B ia łe g o . -  Times zapowiada utworzenie 
osobnego ministerjum wojny, które ma byc oddanem 
Lordowi Palmerston. -  W ciągu Czerwca spuszczą 
z warsztatu w Woolwich trzy okręta po 16 i 20 dział;
budowę innych okrętów żywo prowadzą. (J .d es . P.)

A ustria .—  Na mocy dekretu Cesarza, postawionemi 
zostają na stopie wojennej bataljony strzelców, 2gi,

14ty i 24ty; trzy pułki jazdy; sześć 
rów, kilka baterji pierwszej arm ji.— Gazeta Szlą tn a  
donosi, że na skutek zadowalających objaśnień zy­
skanych przez gabinet W iedeński, co do wojsk Rossyj- 
skich  na granicy północno-wschodniej Cesarstwa, jak 
równie co do ogólnej postawy Rossji, korpusa arm ji 
2 4 i 12, już uruchomione, otrzymały rozkaz Pcoz°®ta‘
uia n a  dzisiejszych swych stanowiskach. (J. deS .F .)

F rancja. P aryż 6 C zerw ca.—  Margrabia Turgot, 
Poseł Francuzki przy dworze M adryckim, wraca o 
P aryża  za urlopem.— Wczoraj przy miesięcznej likwi­
dacji giełdy 15tu czy 16tu spekulantów, nie wypłaciło 
summ od nich przypadających, co stało^się powodem 
wielkiego powikłania.— Kompanja P. Pereira, płaci­
ła  miastu metr kwadratowy gruntu około Luw ru  po 
500 fr. Kiedyś płacopo metr bardzo blizko po 8UU ir., 
spekulanci więc złoty interes zrobili.— ‘J 'J *
bu P. Bineau, wyjechał do Pirenedw.—  Zapowia ją
rozmaite zabawy i uroczystości w St. Cloud.—  L  połu­
dniowej Francji, donoszą o deszczach ulewnych i zi- 
mnach, co jednak dotąd nie zaszkodziło> zasiewom;w Pa­
ryżu  tak zimno w t y c h  dniach dokuczyło, iz w wielu biu­
rach palić musiano w piecach.— Z departamentów o- 
noszą o wezbraniu wielu rzek. — Pociągi spacero­
we do Londynu, znowu się organizują, a będą liczniej­
sze jak lat poprzednich, albowiem nowy pałac kry­
szta łow y w Sydenham  ściągać będzie wiele ciekawyc . 
Droga z Paryża  do Londynu  tam i napowrót z poby­
tem jeduo-tygodniowym w Londynie, przy czecn zape- 
wuioue są mieszkanie, życie, tłómacze, zwiedzenie wa­
żniejszych pomników Londynu  j  ®^ohc, muze w, 
trów, kosztować będzie 160 do 260 fr. (Ind. Be .)■

Listy z Paryża i  d. 24 Maja donoszą, ze tam bardzo 
niezadowoleni są z postępowania Posłów BeiSlckteĄ 01 
Austriackiego, w Konstantynopolu , ci bowiem ciągle 
razem działają.— Wygnańcy francuzcy w B ruxelli, 
mówią, że rząd Francuzki myśli bardzo o ogłoszeniu a- 
mnestji; nie będzie ona jednak powszechną tylko, no- 
miualną; nie podobna bowiem pozwolić na powrót do 
F rancji wielu wychodźcom, zbyt jawnie Cesarzowi nie­
przyjaznym; nie chcą też się wystawiać na nowe me- 
przyjęcia amnestji. Kierować się będą w tym wzglę­
dzie raportami ajentów francuzkich  za granicą; władze 
zaś prowincjonalne na miejscu mają zbadać rodziny 
wygnańców co do przyjęcia am uestji.— Dekret Cesar- 
skU w h.ą ł 3cią djwi*]? armji P W g *

zachowają k .id .  po 2 h r jg .d j .  -  Z 
donoszą, że myślą tam o utworzeniu piątej dywizji dla 
armji W schodniej. (J. de St. Pet:).

H iszpania . -  Dwór między 15 a 20 Czerwca, udaje 
się do La Granja; wprzód jednak kilka dni zabawi 
w E skurialu. —  Gubernatorowie donoszą, ze lud 
wielką skwapliwość okazuje w zapisywaniu się na 
nową przymusową pożyczkę; dziwią się powszechnie, 
iż rząd nie domagał się rocznego forszusu. (Neue Pr:

^  Niemcy.— Z Kiel donoszą pod 24 z. m., że flota fran- 
cuzka  na Bałtyku, ma otrzymać nowe posiłki z 8 paro- 
staków, i że razem l i c z y ć  będzie 31 okrętów. Okrę y 
francuzkie  są po większej części żaglowe, dla tego wię­
cej od wiatrów i pogody zależą jak angielskie. Jeżeli 
wiatr utrzyma się długo , w tym kierunku, to me mało



—  80S —

ki liniowe, wozy i faszvov co bv wskazvwałn ?#» mv n:Q a !* P P 5 ym sposobem ła*
m  o wylądowaniu.—  Wizyta j 3 ! l S '  m ^ n g u r u .  Zgierz wsparłszy się ogon er, o ziemię,
Krogh, u Admirała F rancuzkiego, odbyła się w gra li- wą ła n a tw S ił 2 ^ T n f r P“’W" y n® “ !*  odiienie’ Pra‘

w caleigodyser- f i  j
deeznej. (J. de St. Pet:).

T urcja.—  W Konstantynopolu  w cale nie są zado­
woleni z Xięcia Napoleona, ponieważ mięsza się do 
spraw całkiem do jego missji nieuależących; głównie 
skarżą się na to. R eszyd  Basza i Lord Redcliffe. Wielu 
mniema, że Xiążę naumyślnie wikła całą rzecz, by go 
odwołano do P aryża , który niechętnie opuszczał.—  Pi­
szą iK onstantynopola  pod d. 15: Wojsk an gielskich  
marny tu mało; francuzkich  całkiem nie ma! Wiado
m AÓń rx nn^ knmn LM t... _ II. 1    • » j , . r , n r
m ość o przybyciu k ilk u  pu łków  angielskich  do W arn y, -pieniędzy P ań il" '"S j ? *  ■ * “ j
była m ylną; p o s łan o  tam ty lko nieco artvler,vstńw l  !  T ! J \ :  ł_PaD,e. ’ ZaWołał 8?»Podar«,
_ --------- r  J j  u r » ^ * i / s o a i v / i  h u  r r u / n y

była mylną; posłano tam tylko nieco artylerzystów E u - 
ropejskich. Nie śłycbcć o ataku flot sprzymierzonych 
na Sew astopol; blokują oue tylko dziś ów port.— Pier­
wszy oddział jazdy i artylsrji fra n cu z kie), przybył do 
Gallipoli; nie liczy jednak jak 3 ,000 koni; 10,000 ludzi 
co dzień pracuje nad lioją ufortyfikowaną pół-wyspu; 
myślą też poprowadzić kanał zmorzą M arm ara, do za- 

. Tar os. Zdaje się więc, że A n glja  i F rancja, cbcą 
sobie każda zapewnić osobną drogę, by dostać się do 
K onstantynopola . —  Z M alty donoszą, że dywizja Je­
nerała Porey, popłynęła na 17tu parostatkach do Aten,

* . . .  v r ‘  j  0 o '-,1Łł'  Ł u a j u o w d i  MR
J is  marynarz, który zwiedził był dawniej Australie, 
J ten nauczył dopiero wszystkieh, jak polować na kan­
g u ra . Cała sztuka, żeby g o  schwytać za ogon, a wtedy 
zwierzę juz się nie wyśliźtiie, i nie ma siły do skoku, 
l  ym sposobem schwytano jeńca zbiegłego, lecz go już 
nie m o g ą  pod gołem niebem trzymać, boby trzeba zwie­
rzyniec znacznie wyższym otoczyć p łotem .—  Pewien 
właściciel domu, upominał się u lokatora o zaległe ko­
morne. »Ach Panie” , odrzekł tenże, »nie mam teraz

- - . . -  e”i zawołał gospodarz, skiedy
nie masz pieniędzy na komorne, to kup sobie dom, i 
darmo mieszkaj u siebie.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
BudzisZewski Mich: Oby: z Pniewa nr 570; Ciechomski JĆz: Ob: 

z  Gub: W ołyńskiej nr 625; Dyski Konst: Oby: z Słomkowa nr 608; 
Gąsowski Walerjan Ob: z Łomży nr 625; Grabowski Edw: Obyw: 
z Guzowa nr o56; Krzyczkowski Podpor: z Brześcia Lit: nr 625; 
.Luttichau WiIbi Hr, zR zezew a nr 625; Łączyński Kazi: Oby: zŻ e- 
J “ftKDr. L  ’,  „ łenej-Major z Pułtuska nr 2680; Paszkiewicz

uerata ro re y  popłynęła na l i t u  parostatkach AoAten, g J U I s ;  W o ^ A d S t ^ ż ^ I ^ i S i S ^ S :  
dla zajęcia G recp. Armja an gielska  miała popłynąć' sław  Oby.-zLubKnanr 584.
Z Konstantynopolu  do W arny. Armja f r a n c u z k a  m a- ,  ujechali: Bukowiecki Adolf Oby:, i Czekierski Izydor Lekarz
fi7.f>rniA lz n Hrt //rziM/im W- ( ;   i • do Mniszewa: Dworzak .Tńz: finki* Hn riooimn.vi,.. d - i •_
z Konstantynopolu  do W arny. Armja francuzka  ma­
szeruje ku Bałkanom .—  W S erbji Wojewodowie sto­
jący na czele pięciu okręgów wojennych, Otrzymali 
rozkaz stawienia oporu jak najenergiczniejszego, w ra­
zie gdyby granice kraju przez kogo bądź narusio- 
nemi zostały. Rząd jednak objaśnił dyplomację, że 
to wcale nie mu ńolsksć R o ss ji \ A u strji, ponieważ 
S erb ja  nie lęka się być atakowaną przesj te Mocarstwa, 
ale że tu chodzi o bandy haszi-buzuków .\W ieść  też krą­
żyła w B elgradzie , że A u strja  cofnie swe wojska od 
granicy serbsk ie j, by je wysłać do W ęgier.—  W armji 
a z ja tyc k ie j zawsze ten sam brak żywności i pieniędzy. 
—  Wszelkie honory oddawane Xięciu Napoleonowi, 
oddawano jak najściślej Xięeiu C am bridge, by nie 
wzbudzać draźliwości narodowych. (Gaz: Aug:).

Rozmaitości, Zmarły w tych dniach w Palerm o  
X iązę Patagonia, człowiek nadzwyczaj bogaty i m iło­
sierny, żywił codziennie 300 ubogich. Pochowano go 
w sukience zakonnej Sgo F r a n c isz k a . —  W Rouen  ży­
je artysta dramatyczny D arius, który niedawno ukoń­
czył 100 lat.— W kąpielach morskich w Clifton  w An- 
g lj i ,  odbyto niedawno polowanie, nieznane dotychczas 
w tym kraju, gdzie sztukę łowiecką do tak wysokiego 
doprowadzono stopnia. Były to łowy na zwierza zwa­
nego skoczkiem  (kanguru). Jeduo z tych osobliwych 
zwierząt, dostało się dniem poprzednio do zoologiczne­
go ogrodu. Zamknięto je w ogrodzie przeznaczonym na r 
dzikie kozy, ale zaledwie wrota zawarto, kanguru . któ­
ry prócz niezmiernie długich nóg swoich, uży wa jeszcze 
ogona do skoku, przeskoczył płot kilkanaście stóp wy-

W/-— . u u au w icu i AOOII uDy:, i czekierski Izydor Lekarz 
do Mniszewa; Dworiafc JĆz: Dokt: do Ciechocinka; Rajzacherowie 
Rom: 1 Konst: Ob: do Ra wy; Skabiejew Rad: Sta: do Brześcia Lit:.

Przyjechali koleją Żelazną: Cassius Jan Stefan Inżen: z Pozna­
nia nr 584; hatzeuellenbogen Maobejm Kup: zKretoszyna nr 556; 
Libas Lud: Kup: z  Berlina nr 2237.

F f Ujechali Koleją że la m ą : Kłodzińska Rozyna Żona Sędz: Ape: 
do Krakowa; W ermuth Izrael Oby: do Krakowa.

D O N I E S I E I L A .
P I E K A R N I A  z wszelkiemi rekwizytami do niej należą- 

cemi i sprzętami gospodarskiemi, jest do wydzierżawienia z w ol­
nej ręki, w  mieście Mińsku, w  Powiecie Stanisławowskim, Gub: 
W arszawskiej. Wiadomość na miejscu, u W łaścicielki Wilhelmi­
ny Fajgel.

M yk W e wsi Kłódzienku, odległej werst 31 od W arsza- 
Ijjjjjjjjjl w y> a ^ w ersty od stacji drogi żelaznej w  Grodzisku, 
M |j l  jest do wynajęcia każdego czasu M O M  mieszkalny, 

składający się z 8u Pokoi; o bliższych warunkach do- 
wiedziec się można na miejscu u Rządcy dćbr.

Dziś rano ciepła stopni 9. Wczoraj w  południe 15.
Dziś rano wysokość w ody na W iile  stop 4 cali 6.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, Helena de la Seigliere.
Codziennie do widzenia, od godz: 10 do 6 z południa, przv oero- ■ 

dzie Krasińskich, O Ł i m Z Y M  i G A L E R J A .

1
» Ł A  STA R U J W O J S K O W E G O .

PERSPEKTYW Y polowe przybliżające. 
ODLEGŁOMIARY kieszonkowe. ^
KOŁOKREŚLNIKI polowe (Cyrkle):
IGŁY MAGNESOWE z czasomiarami.
MASZYNKI do wzniecenia ognia.
APPARACIKI do rozsadzania min, i 

, . K 4T0M IARY do ustawienia baterji, nabyć można w  Za­
kładzie Optyczno-Mechanicznym Jakóba Pik, Optyka M. W arsza- 
w y , przy ul: Miodowej Nr 497a.

W D ruŁ .roi KurjeraWaraz:. . Woloo druków,£. W . , . . . w .  d. 1 ( , „ c „ „ „  18M  r. _   -----------------------  g


